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Zaledwie 2 lata dzielą nas od am: 
restii, na mocy której skrócono ka: 
rc 1 przywrócono wolność licznym 
rzeszom więźniów, a już dziś staje 
-rzed nam; aktualny i palący prblem 
-vloszenia nowej amnestii, amu:estii 


„na cześć XX rocznicy istnienia niepo 


dległego Państwa Polskiego. 
Smutną koniecznością dziejowa am* 
uestia w Polsce nie jest li tylko szła” 
znetnym gestem wobec „ludzi margi 
yesu“, nie jest tylko obdazowuaniem, 
ulaskawieniem ludzi z za krat, z cka* 
zji jakiejś uroczystości lub rocznicy. 
lekna i szlachetną jest inicjatywa 
"ch, którzy sami ciesząc sie, w tvm 
rypadku obchodząc po raz XX świę 
t3 Niepodległości, chcą dzielić swą 
radość ze wszystkimi, chca zmniej: 
zyć do minimum te wyjątki, który: 
% są ludzie uwięzieni. 

Na tym jednak, powtarzamy, nie 
ończy się zagadnienie amnestii i po- 
Zal, wozi ROWEDICZAK A. FRA BEE] 


Redaktor Mitzner 
zwolniony z wiezienia 


Warszawa. Z więzienia centralne- 
go w Warszawie został zwolniony 
redaktor „Dziennika Ludowego“, 
Zbigniew Mitzner, który odsiadywał 
pięciomiesięczną karę więzienia z 
wyroku wydanego w procesie pra- 
sowy mi. 

Ri; FL i ais 


Walki religijne trwaja 
W Rangunie | 


Rangun PAT. W 
Mandalay, odległej o 65 klm na pół- 
noc od Rangunu, wydarzyły się po- 
ważne zajścia na tle antagonizmów 
religijnych. W walkach ulicznych 
zginęło 67 osób a 420 odniosło ra- 
ny. Szkody wyrządzone przez mot- 
łoch, który podpalał i rabował skle- 
py oceniają na kilka milonów fun- 
tów. 
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Pren merata miesięczna wraz z od- 
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Kraków, wtorek dnia 2 sierpnia 1938 r. 


W XX rocznicę 


pobudki, 


Czielając w zupełności te 
łóre zadecydowały w opinii naszej 
, wysunięciu kwestii amnestii na po* 
adek dnia z okazji wielkiego świę: 


przeciw ordynacji samorządowej 


Wczoraj w niedzielę w Krakowie 
odbył się zjazd powiatowy Stron- 
nictwa Ludowego przy niezwykle 
licznym udziale delegatów. Na zjeź- 
dzie przewodniczył prezes J. Gajoch, 
niedawno uniewinniony przez Sąd 
Apelacyjny w związku ze strajkiem 
rolnym. 

Na zjeździe obszerne sprawozda- 
nie ze swej wizyty u p. Prezydenta 
R. P. oraz z pobytu w Czechosło- 
wacji u W. Witosa składał hono- 
rowy prezes Koła powiatowego 
S. L., b. poseł Wójcik. Po jego 
przemówieniu wywiązała się niez- 
wykle ożywiona i gwałtowna dys- 
kusja. Pomimo że poseł Wójcik 
ze specjalnym naciskiem zaznaczył, 
że jego, wizyta u p. Prezydenta 
miała charakter wyłącznie prywat- 
ny, a nie organizacyjny, wszyscy 
mówcy w dobitnych i ostrych sło- 
wach wypowiedzieli się przeciw ja- 
kimkolwiek próbom porozumienia 
się z obozem sanacyjnym. Mówcy 
odnosząc się wybitnie nieufnie do 
wszelkich propozycji i kuszeń sana- 
cyjnych, stanęli na stanowisku bez- 
wzglęgnej konieczności wyjścia po- 
za ramy obecnego systemu. 

Równocześnie na zjeździe rozwa- 
zane były ostatnie uchwalone przez 
nasz parlament ordynacje wyborcze. 
Uchwalona rezolucja w gwałtowny 
sposób p.tępia ordynacje samorzą- 
dowe, stwierdzając, że potrzeby, 
dążenia i postułaty wsi polskiej zo- 
stały w nich w zupełności nie uw- 
zględnione 

Zjazd rozstrzygnął również spra- 
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ta narodowego, musimy zwrócić ba: 


„czna uwagę na smutny odcinek na 


zej rzeczywistości, który nazywa się 
wieziennicwem. (Dok. na str. 3-ej). 


wę urządzenia Swięta Organu Chło- 
pskiego. Odbędzie ono w Krakowie 
przyczym udział w nim wezmą tyl- 
ko delegacje. Przewidywane jest 
przybycie z górą ponad 2000 dele- 
gatów, Wbrew informacjom prasy, 
jakoby święto odbyć się miało Ryn- 
ku Gł., miejsce obchodu dotąd jest 
nieustalone. 

Na sekretarza powiatowego zjazd 
wybrał dr. Z. Zapałowicza. 


E re 


Rok II 


Resularna bitwa 
japońskoe-sowiecka 


Moskwa. Agencja Tass donosi, że 
w dn. 31 lipca oddziały wojskowe ja- 
pońskie naruszyły granicę Sowiecką 
w pobliżu granicy jeziora IHassan. Od- 
działy “Japońskie rozpoczęły niespo- 
dziewanie cgień artyleryjski, a nastę- 
pnie pod osłoną nocy zaatakowały 
oddziały graniczne ZSRR. Stojące 
na tym odcinku. Japończycy obsadzi- 
li terytorium sowieckie na przestrzeni 
4 km. wgłąb od granicy. W miejscu 
tym rozpoczęła Się regularna bitwa, 
trwajaca wiele godzin. Oddziały ja- 
pońskie — pisze Agencja Tass — na- 
potkały na silny opór i poniosły 
skutkiem tego wielkie straty zarówno 
w ludziach jak i w materiale wojen- 
nym. Straty po stronie sowieckiej są 
nieznaczne. 

TOKIO PAT. Ministerstwo spraw 
wewnętrznych zabroniło dziennikom 
cgłaszania wiadomości o incydentach 
na granicy sowieckiej pod Czangku- 
feng. Nakaz ten obowiązuje od ubieg- 
łej nocy, to też w dziennikach nie 
ina dziś żadnych komentarzy na ta- 
mat incydentów. W Tokio obiegają 
pogłoski, że na granicy sowiecko-man- 
dżurskiej dcszło do nowych starć, 


pracodawcom 


Paryż (PAT). Rząd premiera Da- 
ladier, który w początku Swego 
istnienia zlikwidował dość poważną 
falę strajków, zajmując stanowisko 
stanowcze i energiczne, zajął w so- 
botę również energiczne stanowisko 
w stosunku do pracodawców w spra- 
konfliktu na terenie jednej z więk- 
szych fabryk w Montpellier, która 
pracowała dla wojska. Ponieważ 
właściciele odmówili wykonania o 
rzeczenia rozjemczego, wydanego 
b MECE EEE R | 1-420 X. PYRKON 


faszyzm w walce z Watykanem 


Paryż. PAT. Prasa francuska ko- 
mentując odpowiedź Mussoliniego 
na mowę papieża, snuje domysły 
na temat możliwości zatargu mię- 
dzy faszyzmem a Watykanem. 

„Le Jour“ pisze, że oświadczenie 
Mussoliniego posiada duże znacze- 
nie. Jest to bowiem pierwsza inter- 
wencja Mussoliniego do polemiki 
na temat rasizmu. Należy liczyć się 
z tym, że Włochy zastosują środki 
potrzebne dla ochrony rasy mimo 
negatywnego stanowiska Watykanu. 
Pojedynek rozpoczął sie. 


„Oeuvre* pisze, że odpowiedź 
Mussoliniego zaskoczyła kancelarie 
dyplomatyczne. 


Zbliżona do kół katolickich „Epo- 
que" wyraża zdziwienie, że Włochy 
stosują teorię rnsizmu, sprzeczną z 
zasadami katolickimi i liczy się z 
niożliwością zatargu między kościo- 
łem a faszyzmem na tym polu. 


przez dziekana wydziału prawnicze- 
go w Montpellier, jako superarbitra 
utrudniając podjęcie pracy, rząd za- 
rekwirował całkowicie fabrykę i wy- 
znaczył inżynierów wojskowych pod 
których kierownictwem fabryka ma 
ruszyć od poniedziałku. 

TIENT e mó] CMK OT 

Wodzowie składają 

sobie życzenia 

Berlin PAT. Mussolini nadesłał 
następującą depeszą w odpowiedzi 
na życzenia kanclerza Hitlera : „dzię- 
kuję serdecznie za życzenla nade- 
słane w rocznicę mych urodzin. 
Ubiegły rok z wiekopomnymi spot- 
kaniami w Berlinie i Rzymie wzmoc- 
nił przyjaźń pomiędzy obu naszymi 
narodami. Jestem przekonany, że 
na linii tej osi spoczywają interesy 
naszych obu narodów zarówno jak 
i pokój europejski. 

Przesyłam panu jak najserdecz- 
niejsze pozdrowienia i życzenia po- 
wodzenia dla pańskiego dzieła i przy- 
szłości ruchu tak pokrewnego z na- 
szym. 
Z i ane SEE 


Niezwykły powrót z urlopu 

Londyn. Agencja Reutera donosi z 
Tokio: książę Kanin, szef sztabu ge- 
neralnego, przerwał urlop wypoczyn- 
kowy i powrócił do Tokio. Powrót 
ks. Kanin związany jest z wypadka- 
mi na granicy mandżursko-sowieckiej, 


ma oddzi 


Tokio. PAT. Agencja Domei donosi: Sek 
cia prasowa armii koreańskiej donosi, iż 
Czangkufeng Oraz wyniosłości na południe 
«d Szatsaoping, które byly zajęte przez żeł 
1»erzy sowieckich, zostały odzyskane w niez 
dzielę rano przez garnizon japoński, który 
cdparł oddziały sowieckie. 

Straty wojsk sowieckich wynoszą vkoło 
200 zabitych i rannych. Na polu walki poza 
stały zwłoki 30 żołnierzy sowieckich. japań 

_czycy zdobyli 11 tanków, 2 armaty górskie, 
2 karabiny maszynowe oraz wiele amunicji. 

Tokio PAT. Przedstawiciel armii japoń= 
skiej w rozmowie z dziennikarzami na tee 
wat ostatniego incydentu na granicy sowiec 
ko — mandżurskiej, oświadczył: Sprawa ta 
dis nas jest zakończona. Odzyskaliśiny siłą 
terytorium mandżurskie. Niczego więcej nie 
pragniemy. Nie wiemy, jakie są zamiary sos 
"eckie, ale jeżeli Sowiety będą usiłowały 
odebrać nam te pozycje, muszą być przygo 
towane na jeszcze bardziej zdecydowaną nd 

_ prawę, dy 4 

Decyzja kontratakowania oddziałów soz 
wieckich. które zajęły Czangfueng i Szatsaoz 
png, była powzięta przez dowódce miejsco 
s ych sił japońskich który nawet nie zwracał 
«€ w tej sprawie do Tokio. W kołach zbli= 

nych do ministerstwa wojny bardzo pos 
ważnie traktują fakt bombardowania wios 
wek koreańskich przez artylerię sowiecka. 


a jap 


ik 


Odpowiedzialność za incydent spada całko 
wicie na Sowiety. 

Tokio. PAT. Agencja Domei donosi, In: 
cydent pod Szatstoping, gdzie wojska sowie 
ckie bez żadnej prowokacji ze strony iapoń 
skiej zaatakowały nieliczny oddział straży 
granicznej japońskiej pod ochrona ognia ar 
tyleryjskiego, był przedmiotem ożywionych 
kcnferencyj członków rządu z 
konoye, ministrem spr. zagr. Ugaki į minie 
tirem wojny ltagaki na czele. Rozmowy te 


premierem 


Jerozolima PAT W ciagu trzech tygo 
dni od 1 do 21 lipca br. zabite zosta!y 
w Palestynie 123 osoby, w tym 75 A' 
| rabów, 36 Żydów i 2 zołnierzy angiel 
„skich. Rannych w tym okresie bvło 
195 Arabów i 124 Żydów. 

Terozolima. PAT. Agencja Hava 
sa donosi z Galilei, że oddziały 
wojsk brytyjskich stoczyły dziś for- 
malna bitwę z silną grupą terrorys* 
tów, z których pięciu zostalo zabi* 
tych. 

Terroryści pozostawili na placu wał 
Li licznych rannych. 


Nowy układ wojskowy 


grecko-bułgzrski 


Ateny. PAT. Dzisiaj w Salonikach 
. ma być podpisany przez premiera 
greckiego Metaxasa i ministrów, te* 
rtczentujących porozumienie bałkać: 
skie z jednej strony a premiera bułgar 
skiego Kiossetwanowa — z drugiej 
strony — wspólna deklaracja, anulu* 
* -a klauzule wojskowe morskie i lot 
nicze układu w Neuilly. Odnośny ko 
munikat ma być ogłoszony  wieczo* 
renk phg 

Wielkie mocarstwa, głównie zain: 
teresowane w tej sprawie, W. Bryta: 
„ia, Francja i Włochy, były informo 
wane o rokowaniach, które obecnie 
„zostały zakończone, i nie zgłosiły 
EEG l E (OAK) 


| 


przeciwu zgodnie z uchwala, powzię 
a 14 kwietnia 1935 r. w Siresie, w 
vyśl której zalecono zainterzsowa* 
cym pańswom, by sprawę tę załatwi: 

w drodze układów w ramach ogól 
nych i regionalnych gwarancji bezpie 
zzeństwa. 


Pociąg wykoleił się 


Kirgstone (Jamika). PAT. Pociąg 
podążający z Montego do Kingstone 


wykoleił się. Liczba ofiar dotychczas 
vie została oficjalnie stwierdzona. 


Motywy wyroku skazującego 


Boy'a za zniesławienie Kończyńskiego 


Sąd okręgowy w Warszawie o- 
głosił motywy wyroku w sensacyj- 
nym procesie o zniesławienie, wy- 
toczonym Tadeuszowi Boy- Zeleń- 
skiemu przez dramatopisarza Koń- 
czyńskiego. Zniesławienie to nastą- 
piło w książce Boy- Zeleńskiego p.t. 

„Krótkie spięcia". W ksiązce tej 
Boy- Zeleński użył zwrotu: 

„Autor (Kończyński) postanowił 
się. wedrzeć w mury teatru Polskie- 
skiego podstepnie. Uznał skromnie 
że lepiej będzie złożyć skrypt ano- 
minowo, jako dzieło młodego auto- 
ra, chcącego pozostać w cieniu. 

Sąd uznał winę Boya-Żeleńskiego 

skazał go na 10 dni aresztu i 50 
+ grzywny. 

W motywach sąd zaznacza, że 
słowo „podstęp* w stosunkach lite- 
rackich i artystycznych nie zawiera 
w sobie zniesławienia, jeśli krytyk 
staje w obronie autora i dowodzi, 
że autor, trafiając na niesłuszne 
uprzedzenia w teatrach czy u wy- 
dawców, uciekł się do „podstępu*. 

Co do zarzutu, że wprowadził 
kogoś w błąd, jest on w każdym 


wypadku zarzutem zniesławiającym. 

Sąd zaznaczył, że Boy-Żeleński 
przekroczył ramy krytyki literackiej 
bowiem Sąd Najwyższy uznał, że 
krytyk może omawiać dzieło i 
działąlność autora, ale tylko w zwia- 
zku z samym dziełem. Dalej sąd 
stwierdza, że zeznania świadka Gor- 
czyńskiego dowiodły, iż sztukę do 
czytania otrzymał od dyrektora 
Szyfmana i już przed czytaniem, 
ewentualnie przy czytaniu pierwszych 
stton wiedział, że jest to sztuka 
Konczyńskiego, bo Konczyński do 
niego w tej sprawie telefonował. 

Sąd będąc przekonany, że oskar- 
żony Boy-Żeleński w przyszłości 
tego rodzaju czynów nie popełni, 
wykonanie orzeczonej kary pozba- 
wienia wolności zawiesił na przeciąg 
lat dwóch. 
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wypełniły po południe, Premier konferował 
oddziełnie z ministrem wojny ltagaki i miti 
strem spr. zagr. Ugaki. 

Toko. PAT. Ministerstwo spr. zagr. po ra 


zmowach ministra spr. zagr, z premierem Ko 
"*e postanowiło polecić ambasadorowi jaa 
ońskiemu w Moskwie Szigemitsu złożyć wo 
kec komisarza ludowego do spraw zagranie 
dnych Litwinowa jak najostrzejszy protest 
powodu wczorajszych incydentów na gra: 
sicy mandżursko — sowieckiej. 


ians ofiar w Palestynie 


Jerozolima. PAT. W poblizu sta» 


cji Kalkilie uzbrojona grupa terroiv:* 
tów zaatakował robotników pracują: 
cych przy torze kolejowym. W tei sa 
sei okolicy znaleziono A AS 
ue zwłoki zamordowanego Araba. 
Władze policyjne dokonały 
vych aresztowań w Nablusie, 


licz: 


Przeglad prasy 


W czyim interesie 


W „Kurierze Warszawskim“ pisze p. St. 
Strociński o memoriale przedłożonym rzaz 
dowi przez henleinowców; jest to bardzo 
pouczająca i znamienna historia, mogąca 
być klasycznym dowodem tylokrotnie przez 
nas atakowanej charakterystycznej tenden= 
cyjności komunikatów Polskiej Agencji Tez 
lcgraficznej: 

„-JNasamprzód paryska Agence Four 
nier podała streszczenie, ogłoszone 17 b. 
m. w pismach francuskich. Następnie zaz 
rząd Stronnictwa SudeckozNiemieskiego 
ogłosił 19 bm, w całości ten memoriał 
poufny z 7 czerwca rb. 

Gdy u nas PAT»iczna podala też n.e: 
zwłocznie, 17 bm., treść memorialu we- 
dług skrótu paryskiego, trudno byl» o< 
przeć się miłemu wrażeniu, że Stronaice 
two Sudecko:Niemieckie nie zapomniało 
i o Polakach w Czechosłowacji, 
waiąc na samo czoło zasadę, że 

a terytorium państwa <czeckos 
słowackiego powinno być podzielone na 
terytoria, należące do poszczególnych 
narodów: czeskiego, polskiego, 
skiego, niemieckiego itd.". 

Oczywiście w Polsce, czułej zawsze jesz: 
cze na hasło walki o „naszą i waszą wole 


WWVSLIE 


„cale 


węgier: 


ność“ tego rodzaju gest Henleina wywrzeć 
musiał sympatyczne wrażenie. 

Z doniosłości tego psychologicznego mo: 
mentu jak się obecnie okazuje zdawał so- 
tie jednak sprawę nie tyle fiihrer niemców 
sudeckich, ile... P. A. T, . 

Oto bowiem opierając się na oficjalnym 
tekście, autor stwierdza, że: 

Narodowość polska nie jest wymie: 
niona w memoriale sudeckosnietnieckim: 
jest to dowolny dodatek przekładu PAT: 
icznej. 

Teraz pozostaje już tylko rozczaro: 
wanie. A rodzi się jeszcze coś innego. 
Te bardzo mocny niesmak. 

Stwarza się urojenie obawy į dowo- 
dy przyjażni polsko-niemieckiej. Wma- 
wia się w nasze społeczeństwe, wbrew 
prawdzie i rzeczywistości, przekonanie 
o istnieniu jakiegoś przymierza polskoe 
niemieckiego także na gruncie czechoz 
słowackim. 

Taka i tvlko taka jest prawda. 
warta w tym dokumencie. 
Rozbijanie od wewnątrz państwa czecho 

słowackiego przez 


2 A> 


wspomaganie ireedenty 
kitlerowskiej jest zdrada polskiej racji staz 
nu, 


| 


„austriacki nie 


Biskupi niemieccy separują Się 
ed austriackich 


Wiedeń, PAT. W tutejszych ko: 
“ch katolickich wskazuje się na moż 
liwość zwołania zjazdu episkopatu 
. ustriackiego da Salzburga w miesią' 
u sierpniu. Jak wiadomo, episkopat 
był zaproszony na 
zard biskupów niemieckich do Fuk 
1 
dv. 


Miller spotka się z Henleinem 
w Wrocławiu 
Berlin. PAT. Do Wrocławia. 


gdzie odbywają się dzisiaj uroczysto 
ści zakończema igrzysk sportowych, 
rrzybył również kanclerz Hitler. led: 
roczesny pobyt wę Wroclawiu kan: 
clerza i prawie wszystkich czołowych 
„dygnitarzy Rzeszy i i przewódców par 
tvjnych, a mianowicie min. Goebbel: 
a, Fricka, Rusta, Gauleitera Seyss— 


„lnquarta, przewódcy SS Hımmlera,. 
Kar. 


Leya, Tschammer und Osten i 
rzade wszystkim Konrada Henlcina 
który wciąż jest przedmiotem owacyj 


„ «st w tutejszych kołach politycznych 


i zagranicznych żywo komentowany. 
«ola te przypuszczają. że kanclerz, 
korzystając z pobytu we Wrocławiu, 
odbedzie rozmowę z Henleinem. 


Glbrzymi rurociąg 


PARYŻ. PAT. „Figaro“ donosi, 
„ Komitet materiałów pędnych" po 
th: decyzję budowy rurociągów, 
które będą copiowadzały benzynę i 
zieje z brzegów Atlantyku do cent 
rum Francji. Długość tych ruracią* 
gów ma sięgać 450 kilometrów. Ko: 
szty budowy wyniosą około 150 mi? 
onów franków. Rurociągi te zapew: 
nią nieprzerwane zaopatrywanie w 
materiały pędne armii i awiacji. Bu: 
wa rurociągów będzie rozpoczęta 
nobliżu st. Nazaire , 
MIO DON PEER: PCE BD 


"Aa TukeP 


Autor, przytoczywszy postulaty henlei- 
nowców, daje trzeciej Rzeszy dobra radę: 
Niechajże Niemcy w Berlinie — któ» 
rzy dzisiaj tak donośnie domagają się 
tego dla ludności sudeckozniemieckicj =: 
udzielą takiego właśnie równouprawnie= 
nia póltoramilionowej ludności polskiej 
w Rzeszy niemieckiej. 


Prosimy o dobry przykład. 


Jak to nazwać? 


„IKC“ 
stronie dziewiątej fotografia, przedstawiająs 
ca trzech amerykańskich policjanów w moe 
mencie walki z jakimś opierającym się im 
czlowiekiem. Komentarz brzmj tak: 
Ostatnio doszło w Chicago do krwa: 
wych starć ze strajkującymi robotnika» 
przemysłu metalurgicznego. Miano- 
wicie 500 agitatorów, pozostaiacycłh: na 
żołdzie słynnego podżegacza strajkowe= 
go Levisa, obsadziło fabryki metalurgie 


W niedzielnym znajduje się nz 


mı 


czne w północnej części miasta, nie dce , 


puszczając do pracy robotników prag» 
nącvh pracować. — Na zdjęciu policja 
terenu fabryki jednego z 

przywódców _strajkująs 


usuwająca z 

oporniejszych 

tych. 

Związki zawodowe Levisa liczą około 
4 i pół miliona członków; przy poprzedz 
ni.h wyborach podały one kandydatury Ro 
osevelła, przy nadchodzących zaś Levis tys 
powany jest powszechnie jako jeden z poa 
ważnych kandydatów na fotel prezydenta 
Stanów Zjednoczonych. 

Jakkolwiek raczej nie mamy skłonności 
do przeceniania redaktorów Ikaca, to ied 
nak sądzimy, że fakty te są im dostatecznie 
znane, W tych warunkach nazwanie Ievisa 
„podżegaczem strajkowym” jest jeszcze jed 
nym rekordem brudno=demagogicznego zaz 
kiamania pałacowego koncernu. 

lw.. 


Dziś w klnoteatrze „WANDA“ 


REGOGOGEHGG 


O W sobotę, 


Na marginesie 
[e a mp" | 


Stanisław August Poniatowski 
Warszawa, PAT. W wyniku przychyl 


nego ustosunkowania się rządu sowiecz 


zwłok Króla 
przed 


kiego do sprawy repatriacji 

Stanisława Augusta, zostały one 
paru dniami przewiezione z Leningradu do 
kraju, 

Trumna ze szczątkami Króla spocznie 

w miejscu jego urodzenia w zabytkowym 

kościele w Wołczynie. 

Niktby nie przypuszczał, że powyż 
szą wiadomość wywoła taki odgłos 
w prasie endeckiej i konserwatywnej: 
Nasza rodzima konserwa, która zwia* 
zała się ostatnio „paktem przyjaźni" 
z „Fałangą”, jak o tem Świadczy sta” 
ła współpraca „Fiihrera” Bolesława 
Piaseckiego w „Słowie” wileńskiem, 
pisującego pod pseudonimem Lup i 
przez to czująca się silniejsza podnio 
sla wielki alarm, niczem w dyskusj: 
masońskiej, zarzucając władzom celo 
we  przemilczenie aktu repatriacji 
s-czatków króla Stanisława Augusta 
Poniatowskiego. Przy tej sposoono* 
«ci „Slowo“ atakuje ostro PAT za to 
że „tak wielką sensację jak powrót 
zwłok króla Stanisława Augusta do 
kraju, zbywa paru wierszowa netat? 
ka”. 

Kampania „Slowa“ i „Czasu“, 
związanych z ruchem oenerowskim) 
w obronie króla Poniatowskiego wy” 
wołuje szereg refleksyj. Jedną z nich 
to ta, że przecież wszystko co związa* 
ne z J<-Majem to dzieło masonerii — 
jak głoszą owi panowie a tu nagle żar 
liwa obrona, określanie króla Ponia 
towskiego jako „wielkiej postaci 
dziejowej“, wołania o Wawel, odwo* 
ływanie się do społeczeństwa, wska” 
zywanie: z Polski Sasów wykrzesać 
potrafił Polskę 3:cio majowa”. 

Jak to pogodzić? Nie cizekuiemy 
cdpowiedzi. Wiemy aż nadto dobrze 
co o tem należy sądzić! 

$ . s 


Radio na usługach Str. Narod. 


Nieprawdopodobne, ale prawdzi: 
we! Na 15 sierpnia Stronnictwo Naro 
dowe zapowiedziało swe obchody. 
W Poznaniu przewidziany zjazd ok* 
ręgowy. W związku z tym Zarząd o7 
kręgowy Str. Narodowego w Pozna* 


dnia 6 VIII. o godz. 3 popoł. 
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Wielkie arcydzieło flimowe, które wzruszy I zachwyci wszystkich 


Wołaimy o szeroką amnesti 


W XX rocznice 


Postaramy się w całym szeregu ar: 
tykułów naświetlić tę kwestię, by zro 
zumiano nareszcie, że wołanie o sze* 

oka amnestię — to jedyne wyjście ze 
ślepego zaułka, w którym tkwi nasz 
system penitencjarny. 

Przyzwyczailiśmy się, że każdą ud” 
ważniejszą myśl, kazdą inicjatywę, 
mającą na celu wpuszczenie trochę 
świeżego powietrza do atmosfery, 


1ju wydal komunikat, z którego Jo” 
wiadujemy się, że przez radio nadane 
staną informacje przez organizato* 
éw zjazdu. A więc do tego już do: 
szlo! Oprócz OZN i Str. Narodowe 
dzie mogło korzystać z usług rad ai 
-e dziwimy się już, gdy czytamy da 
jw tym komunikacie o niepłonnej 
nadziei, jaką wyraza zarząd Str. Naro 
dowego, że wkrótce i przebieg zjaz* 
du będzie transmitowany. Z jedne] 
strony radio popiera OZN ji Str. Na: 
rodowe, a z drugiej strony udziela go 
ściny na rzucanie inwektyw na pols? 
ki obóz demokratyczny i szczuje je” 
inych obywateli przeciw drugim. "la 
my już dość tej bezprzykładnej pole 
tki władz centralnych Polskiego Ka 
la. Należy zawrócić z błędnej i szko 
dliwej drogi póki jeszcze czas. 


Znamienna rywalizacja 


Pisaliśmy już o olbrzymie; rywal 
zacji Związku Młodej Polski z Zwią 
zkiem Młodej Wsi. Związek Młodej 
Polski urządza zlot w Warszawie, zaś 
Związek Młodej Wsi w Spale. 

Związek Młodej Polski liczy na 
wielką ilość uczestników, gdyż obie 

uie wolna jazdę, locum, jadło... Ofr 
cialnie porcja gulaszu kosztuje 25 gr, 
ele agitatorzy zjazdowi opowiadają, 
że to tylko tak dla zamydlenia oczu... 
"w. Młodej Polsk korzysta z wsze! 
kich udogodnień... Forsa płynie i pły 
nie... Czego się nie robi dla konso’ 


ldacji... 


Totalizm czy kultura 


(Dokończenie) 


Mysłakowski daleki jest od rasizmu i skraj 
nego szowinizmu, który sprawę narodu 
sprowadził do zagadnienia trzody i jej ho: 
dowli, do problemu parzenia si: samicy i 
samca o pyrkatych nosach i jasnych włosach 
a do czołowych zagadnień zaliczył sprawę 
ilości tego właśnie pyrkatego pokclenia, bez 
względu na jego wartość kulturalną. 

Jakżesz szłachetne jest ujęcie narodu w 
pracy Mysłakowskiego (Polaka ~- 
„Chrześcijanina chyba od 30 pokoleń, bez 
domieszki Buchbinderów): 

„W żyłach Mickiewicza płynęła krew 
polska ale i litewsko — ruska (Mickiez 
wicze, — Mit'kiewicze — Mitka — Dy: 
mitr?); Kościuszko (Kosriuszko) — Trau 
gutt — Chopin — Matejko — wszyscy 
ci najwierniejsi į najlepsi synowie naszej 
ojczyzny nie byli stu procentowo pochi: 


dzenia polskiego; czyż 50% krwi francuz 
skiej przeszkodziło Ciiopinowi stać się 
najwspanialszym wyrazicielem ojczyzny 
w muzyce, a pochodzenie czeskie 
przeszkodziło Matejce żyć całą duszą tra 
dycją Polski i plastycznie ją wyrażać? 

Ze stanowiska narodowo biologiczne: 
go musielibyśmy wyłączyć ich z naszej 
wspólnoty, jak Rostworowski wyłączał z 
niej niedawno Tuwima. 

Dlaczego w stosunku do Chopina i Ma: 
tejki najzagorzalszy nacjonalista tego nie 
czynia = 
Streściliśmy —. w ogólnych zarysach -— 

niektóre tylko rozdziały tej cennej pracy. 
Książka jest niezwykle treściwa, na 77estroe 
nach znajdziemy tam treść, którą inny autor 
poinieściłby w trzech tomach, książka pisana 
jest przytem niezwykle pięknie — jest „nar 


czę 
ter 


którą oddychają obywatele, spotyka 
z reguły atak z okopów Ciemnogro* 
du, spotyka obrzydliwe, potwarne 
rechotanie „zaplutych karłów“ — wro 
gów wolności w kazdej dziedzinie. 
„A więc pozwalniać wszystkich prze 
stępców i zbrodniarzy? He, he, weso 
to wtedy będzie w Polsce" — takie 
spodziewamy się niebawem usłyszeć 
oświadczenie ze Strony wszystkich 
małych i dużych dzienników, rycerzy 
wstecznictwa i obłudy. 

Dyskutować z tymi głosami? Ale 


przecież ich się nie przekrzyczy, takie 


.gębe, która je wydaje, wszyscy 


głosy się przemilcza, albo zatyka się 
zaś 
ladzie dobrej woli muszą zrozumieć, 
ze 

W Polsce mamy obecnie przeszlo 70 
tysięcy więźniów t. zn. że w ostatnim 


roku przybyło nam 10 tysięcy więź“ 


„Czy można mówić o 


niów i że więzienia są „zaludnione“ 
akie bowiem jest wyrażenie statys: 
tyczne) w 165%! 

Takie są cyfry. 

Postaraj się jednak czytelniku za» 
stanowić się nad tymi cyframi, nad 
ch ponurą wymową. a cyfry przesta 
ną być martwe, cyfry przemówią og: 
romem ludzkiego cierpienia, nędzy, 
rozpaczy, cyfry odtworzą ci opowieść 
którą może pióro ludzkie spisać nie 
potrafi. 

Więzienia są „zaludnione“ w 165%% 
i „zaludnieniu* 
wtedy, gdy więzienia zawierają pra* 


OCSDOEEOBEGESESEOGOEOEEGEGEKOWOEEGEEGGECEEGOGEGAŃEGHGGGEGE 


GRZECH MŁODOŚCI 


CUDOWNA OPOWIEŚĆ O PIĘKNEJ KOBIECIE, która mimo woll wpadła w sieci metów społecznych 
w roli głównej nowe fenomenalne objawienie 

UWAGA: Sala nasza centralnie wentylowana, jest najchłodniejsza sala kinoteatralna Krakowa. 
W niedzielę, dnia 7 VIII. o godz. 10 i 12 przedpoł. PORANKI filmowe z powyższego filmu. 
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GLADYS GEORGE 


t 


Dziś w kinoteatrze „WANDA“ = 
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wie 2 razy tyle ludzi, na ile zostały 
obliczone? Jeśli powiemy, że więzie* 
nia są w 165% zawszawione, zabłoco 
ne, przetłoczone, przepełnione, napę* 
czniałe ludzkim nieszczęściem, wtedy 
moze będziemy bliżsi prawdy. 

W cadu roku przybyło nam 10000 
więźniów. Jedyny rok, w którym nie 
yio tego przyrostu, był rok poprze 
dniej amnestii, rok, tak wstydliwie o° 
puszczony w nowym wydaniu „Ma* 
łego rocznika”, bo w roku 1936, ilość 
więźniów zmniejszyła się w porówna 
niu z rokiem poprzednim o... 560 wię 
źniów! Taki to był skutek amnestii w 
roku 1936, a przecież w roku wydania 
tej amnestii zaludnienie więzień wy: 
nosilo zaledwie 142%! 

Porównajmy te cyfry—z roku 1935 
ı 19358, porównajmy dane, porównaj: 

- ten straszliwy, coraz szybszy 
rvrzvrost skazanych, a dojdziemy do 
pewnych wniosków, które muszą jas 
ne być dla każdego uczciwego człoć 
więak, bez względu na jego przekona 
ma, PAŁ 

W dwudziestą rocznicę naszego nie 
podległego bytu państwowego rausi 
w Polsce być ogłoszona szeroka, naj* 
szerszą amnestia, musi być zahamowa 
ny ten straszliwy przyrost mieszkań” 
ców więzień, przyrost, który rozsa* 
dza mury i wygina kraty. 

O wolność dla wszystkich w świę: 
to wolności! 

M. L. 


Pieniądze niemieckie na propagandę w Anglii 


Londyn. W jednym z czasopism 
angielskich „New Statesman and 
Nation“ znajduje się ciekawa no- 
tatka, twierdząca na podstawie bar- 
dzo ściśle i sumiennie przeprowa: 
dzonych badań nad sposobem pro- 
wadzenia agitacji hilterowskiej w 
Anglii, która prowadzona jest za 
pieniądze niemieckie. Jedna trzecia 


pisaną", twórczą — nie znajdziemy niewole 
niczych cytat, powoływań się, i odpisów 2 
setek autorów, jak to zwykle bywa w pra» 
cach dotyczących tego rodzaju zagadnień. 


Dla Mysłakowskiego jedynym wyjściem 
z obecnej sytuacji — jedynym rozwiązaniem 
kryzysu kulturalnego jest powrót do demo 
kracji i to demokracji społecznej, zorganizo 
wanej i dostosowanej do potrzeb życia i cza 
SÓW. 

Praca Mysłakowskiego ma u nas specjal- 
ne znaczenie. Mysłakowski jest bezsprezcze 
nie najwybitniejszym pedagogiem polskim 
jego zdanie jest w pewnym sensie miarodaj: 
ne dla szerokich rzesz nauczycielskich. Sa: 
mo postawienie kwestii „Totalizn: czy Kule 
tura“ — wskazuje już na stanowisko znako 
mitego uczonego — który uważa totalizm 
za przeciwieństwo kultury, a tym sanıym wy 
chowanie w ideałach totalizmu — za „daleki 
nawrót i ciężką porażkę*. Jedynie demokra 
cja zdolna jest stworzyć właściwy „klimat“ 
wychowania młodego pokolenia. 


| 


ŻA AO ZZO 


tych funduszy propagandowych jest 
zużytą na akcję antysemicką. Me- 
tody, jakimi się ta propaganda po- 
sługuje są wprawdzie prymitywne, 
lecz niemniej ma ona poważne zna- 
czenie polityczne i nie powinna być 
lekkomyślnie przez Anglików trak- 
yowana. 


Mysłakowsik zajmuje stanowisko jasne, 
godne odważne. Obce mu są ideały wychus 
wawcze teoretyka hitleryzmu Kriecka, któr 
ry wyżej ceni koszary pruskie niż twórczość 
Goethego, Schillera, obce ideały nienawiści, 
mit krwi i mordu, 

Mysłakowski wysuwa się też tą pracą wła: 
śnie na czoło — jako teoretyk wychowania 
Jemokratycznego, daje podstawy ieoretycze 
uc i ideologiczne tego kierunku. Jest to 
książka, która w historii naszej i kulturze po 
zostawi trwały ślad, przyszłe pokolenia chę: 
tnie powoływać się na nią będa. 

Bo Mysiakowski nie poddał się totalisty: 
cznej psychozie, nie uląkł się zbuntowanych 
kalibanów — w przeciwieństwie niestety do 
większości jego uniwersyteckich kolegów. 

Wydaniem tej książki rozpoczęła pracę no 
wa spółdzielnia wydawnicza „Czytelnik“ — 
podnieść należy staranne i artystyczne wys 
danie książki, chlubnie świadczące zarówno 
o spółdzielni jak i o Drukarni Narodowej, 


w której książkę tloczono. Citoyem 
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Panu Catowi do wiadomości 


„Niemiecki pomost 
na wschód“ 


Na łamach „IKC“ ukazał się artykuł w 
sprawie wspólnego frontu niemiecko — uk 
raińskiego, wymierzonego przeciwko Polsce. 

Omawiając artykuł generała Michała von 
Vornera, jaki się pojawił na łamach „Neues 
Wiener Joumal“ „IKC“ dochodzi do takiej 
konkluzji: 


Ruch ukraiński jest narzędziem w ręku 
niemieckim i ma być pomostem dla nies 
mieckich wojsk maszerujących na w:chód 
Europy, ma pomóc Niemcom do zdoby» 
cia obszernych ziem między południową 
Polską, Donem i Czarnem Morzem“ 


A, dalej — jak na niedawną orientację „I. 
K. C.“ wprost rewelacyjne stwierdzenie: 

Imperializm współczesnych Niemiec 
wstępuje na te same szlaki, po jakich 
kroczyła osławiona hakata, która z rucau 
ukraińskiego na terenie naszych ziem 
południowo — wschodnich, robiła przez 
kilkadziesiąt lat narzędzie zaborczej pu: 
licyki niemieckiej ; broń przeciw Pola: 
kom, 

Artykuł generała niemieckiego jest po 
nadto dowodem, że pwiityka niemiecka 
przewiduje krwawy zamęt nietylko na na 
szych wschodn, granicach ale także na na 
szych ziemiach południowo — wschod: 
nich. Zamęt ten ma być początkiem nice 
mięckiego marszu na wschód. 


Podkreślamy: jeszce rok temu „IKC" zaje 
mował wobec „współczesnych Niemiec nie: 
mal to samo stanowisko co „Słowo" wileń: 
skie. Dzisiaj, widocznie przekonał się o 
szkodliwości bronienia reżimu totalnego i 
wybitnie antypolskiej polityki Hitlerii, sko- 
to zgodnie z prasą demokratyczną, przestrze 
ga opinię polską przed niebezpieczeństwem 
riemieckim. Cieszymy się z tego korzystne: 
go dla Polski nawrócenia „IKC“, i radzi bye 
libyśmy, gdyby wreszcie pan „Cat“ zechciał 
pisać w ten sposób o „współczesnych Niem 
czech“, byśmy mogli z ręką na sercu przy 
znać, że czyni to „w głębokim poczucii: pas 
triotycznego obowiazku“. 


„Die verfluchten 
Polacken 


Pewien członek hitlerowskiej bojówki 
szturmowej W. M. Gdańska Brunon Palu: 
szki podczas przeprowadzania kontroli pa: 
szportowej na dworcu tczewskim począł pro 
wokacyjnie lżyć naród polski wolaiąc: IDie 
verfluchten Polacken*. Oczywiście, został a: 
ies” owany. 


„Ach, die polnische 
schweine..." 


Inny obywatel W. M. Gdańska, niejaki 
Mank — Podjaski, mieszkający stale w Gru 
dziądzu powiedział pod adresem pewnego 
robotnika: „Ach, die polnische Schweine, 
die polnische Wirtschaft muss hier einmal 
aufhoeren!*. Sąd wymierzył mu odpowied: 
nią kare! 

i Idem. 
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Hitleria prowokuje 


], znowu Goebbels popełnił mowę. 
Tym razem we Wrocławiu. Ten nie* 
poprawny pyszałek, uznał za potrzeb 
ne wygłosić kilka gróżb pod adresem 
peństw demokratycznych. 

„Demokracje judzą przeciwko Rze 
„szy kłamliwemi napaściami prasowe” 

4 ale są wielkimi tchórzami, zeby 
uruchomić karabiny maszynowe“, 
„Iemokracje stawiają siebie wyżej 
.d autorytatywnych Niemiec — a 
tumczasem — wystarczy porównać 
wizytę w Berlinie (Mussolini ego) i w 
Paryzu. Myśmy musieli chronić na’ 
_ zych gości przed kwiatami, a inni 
przed zgniłemi jajami“. Tak inówii 
„sez zająknięcia p. Goebbels. 
Demokracje judzą... Niemiecki mi* 
nister propagandy stanąwszy przed 
klamliwym lustrem własnego urzędu, 
„Yzuca pod adresem państw demokra: 
tycznych insynuacje, które jak bume: 
rang, spowrotem spadają na giowę 
alumniatora, $ 
Siedliskiem niepokoju, intryg mieć 
dzynarodowych, knowań politycz 
nych (patrz niemiecko * ukraińskie 
dywersje antypołskie) są Niemcy: 
ch hersztem duchowym jest właśnie 
Goebbels! To są rzeczy niesporne. 
W tym samym momencie, gdy Hit 
'er z obawy przed ziednoczona siią 
(»aństw demokratycznych, posyła 
dwukrotnie swego adiutanta kpt. 
Wiedemanna do Londynu, a nawet 
Paryża, gdy ucieka się do pomocy 
wei agentki ks. Hohenlohe z donu 
t Richter, wychrzczonej Żydówki, 
Ly wyjednać względy dla bankrutu* 
acych gospodarczo i pdminowanych 
od wewnątrz Niemiec, pan Goebbels 

lówny megafon Fiihrera, nazywa te 
państwa wielkimi tchórzami na to, 
by uruchomiły karabiny maszynowe. 

Hitleria stchórzyła 22 maja 1538 
przed karabinami maszynowymi Cze’ 
chosłowacji, Francji, Anglii i Rosji, 
stchórzyła mając przeciwko sobie 
zwarty front państw  demokratycz* 
nych i Rosję, oraz silny front zrewoł: 
towanej opozycji wewnętrznej, a pan 

Goebbels przypisuje tchórzostwo de, 
mokracii. Iście prusacka, hitlerowska 
metoda. 

Myśmy musieli chronić naszych 
gości przed kwiatami — chwali! s.ę 
Goebbels, a inni przed zgniłemi ja? 
jami. | 

Zapomniał ten złotousty Hefajtos 
o tym, jak to od Rzymu do Berlina 
wystawiono kordony wojska dla och 
tony życia obu zbratanych dyktato* 
rów, Szkoda, że wobec tak zorganizo 
wanej ochrony, nie daną była p. Goe 
tbilsowi sposobność przekonania się 
iakiego rodzaju byłyby te „kwiaty“, 
*rzed którymi Niemcy zmuszeni byli 
by chronić w Berlinie swych gości, a 
Włosi w Rzymie swoich znowu go$* 
ci. 

ike "TE „EE 


ozadania Ubezpieczalniopołecznych 


Nowy dyrektor Zakładu Ubezpie* 
czeń Społecznych, dr. Tadeusz Dybo 
wski, wydał pismo do ogółu pracow 
ników ZUS i U. S., w którym n:. in* 
nymi pisze, że wspólnej pracy po? 

„winna stale przyświecać myśl, że pra: 
cownicy U. S. służą idei Ubezpieczeń 
Społecznych a służbę tę pełnią w in* 
stytucji, która nie jest urzędem, łecz 
zywym narzędziem polityki społecz: 
wi w Polsce. 

Stąd wyplywa nakaz, aby przez 
najgrubszy papier urzędowy dopa“ 
trzeć się i zrozumieć potrzeby  czło* 
wieka, który narażony na ryzyka los 

i, spodziewa się od US prawnie mu 


i. azysługującej szybkiej i sprawnej 
pomocy. Myśl ta musi przyświecać 
tym bardziej, że idzie tu przedewszy* 

'em o ludzi pracy, a pracę konsty 
tucja Państwa Polskiego określa ja 
Lo „podstawę rozwoju i potegi Rze? 
czypospolitej". 
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Zjazd pisarzy chłopskich 
w październiku 


Inicjatorzy powołania do życia Zw 
Pisarzy Chłopskich, przygotowują 
pierwszy zjazd organizacyjny na paź 
dziernik br. Zjazd prawdopodobnie 
cdbędzie się w Krakowie. 


Panie Goebbels, czy wie pan dla: 
czego Francja była zmuszona chtonić 
swych gości przed zgniłymi jajami? 

Pan Goebbels nalezy do tych, o 
których mówi anegdotka: „ja nie z 
tych, którzy czytają! Ja z tych, którzy 
piszą! (raczej: gardłują!)” 

Przyczytaj pan sobie książkę zna: 
nego publicysty niemieckiego Wik 
helma Herzoga, a uprzytomni pan so 
bie. że dlatego dotychczas nie zosta» 
ła wyjaśniona do końca prawda 0 
tych siłach zakulisowych, co kierwaly 
rękami „ustaszów“, którzy stizelali 
do króla jugosłowiańskiego i francu 
skiego ministra spraw zagraniczrych 
na terytorium francuskim, ponieważ 
tymi „rekami“ kierował ten sam czło” 
wiek, który zarzuca Francji, że mu- 
siała swych gości chronić przed zgni: 
tymi jajami... przed bombami, sfabry 
xowanymi w mieście, w którym gości 
„wita“ się kwiatami. 

Zamordowali Barthoua wkrótce 


.po zagarnięciu władzy w Niemczech 


przez hitlerowców, ponieważ ten wy* 
bitny mąż stanu był zdecydowanym 
i bezkompromisowym przeciwnikiem 
narodowego socjalizmu. 

Pan Goebbels porównu jąc wizytę 
berlińską z paryską, powiniep pamię* 
tać o znanej zasadzie, ze w domu peź 
wieszonego nie mówi się o stryczku. . 
. „Niemcy nie mobilizują, zeby potem 

iekorować oddziały kwiatami, jak 
po 7-letniej wojnie, Niemcy nie po? 
trzebują tak tanich efektów. Dla Nie 
miec istnieje teraz, tylko jedno hasło 

„być silnym, zachować siłę, na okres 

kiedły trzeba będzie się bronić i zwy? 
GiĘzyĆwm. 


To oświadczenie Goebbelsa, nace 
chowane grożbami wojennymi, trze* 
a traktować łącznie z mową Henlei: 
a we Wrocławiu, gdzie między in" 
1ymi powiedział, że wszyscy Niemcy 
na świecie ślubują wierność Adelfowi 
Hitlerowi. Dla każdego jest jasnym, 
że ta przysięga wierności dla głowy 
niemieckiego państwa jest nie tylko 
zdrada wobec zwierzchnictwa danego 
państwa, któremu mniejszość niemie: 
cka winna być podporządkowaną, a 
` przede wszystkim zapowiedzią re 
alizacji hasła: „Ein Reich, ein Valk, 
ein Führer“, 


Dla pana Goebbelsa może być „cu 
dem, że prosty plutonowy zajął anie] 
i lohenzollernów i Habsburgów‘, 
ele dla świata demokratycznego tego 
rodzaju „powiedzonka“ jak Henlei: 
na į Goebbelsa, przejrzyście się zbie” 
galące, nie mogą pozostać bez kon: 
sekwencji politycznych. 


Jesteśmy mocno ciekawi, czy p. mi 
nister Beck wystosuije notę do Trze* 
ciej Rzeszy i czy zaproponuje je! wy* 
słanie polskich władz policyjnych 
„dla doprowadzenia do konkretnych 
wyników akcji zapobiegawczej w 
dziedzinie likwidacji" przemówień w 
stylu Goebbelsa, a zwłaszcza Henlei 
„a. Jesteśmy również ciekawi jak na 


to „ślubowanie“ zareaguje pan Cat 
„Merkuryusz Polski". 
Prowokacje hitlerowskie przekra* 


zaja granicel 
Czekamy na reakcję ulicy Wierzba 
vej, jeszcze przed powrotem jej wło* 
darzą z podróży. 
Ster. 


Niemcy propagują niezależność 


Flandrii 


Ze strony pewnych czynników 
Trzeciej Rzeszy poświęca się w ostat 
nich czasach wiele uwagi sprawom 
«wiazanym z zagadnieniami narodo* 
wościowymi Belgii. Przede wszyst 
kim czynione są Starania, ahy uzasa’ 

mić, ze przeważająca większość lud» 
ności flamandzkiej w Belgii należy do 
ugrupowań aktywistycznych. przeciw 
walońskich i przeciwfrancuskich. Or" 
gan premiera Góringa „National Zei 
tugn" w Essen wyraźnie stwiercza: 
„olbrzymia większośćFlamandczyków 
stoi dzisiaj niezawodnie za (rammęn 
sem. (Grammens jak wiadomo jest 
przywódcą separatystycznego ruchu 


„flamandzkiego, a obecnie odsiaduje 


karę w więzieniu w Gent za akcję 
aktywistyczną wśród  Flamandczy* 
«ów). 

„National Zeitung“ omawiając os* 
tatnie demonstracje flamandzkie pod 
Losi z naciskiem. że oznaczają onc 


„.„głuche oznaki nadciągającej burzy”, 


Niemcy popierają wyraźnie program 


Lelgijskich reksistów, którzy doma: 
gałą się zamiany Belgii w państwo 


, federalistyczne, w dalszej konsekwen 


cji związku z Holandią. Reksiści pro” 
pagując współpracę walońskiego fa: 
szyzmu z flamandzkimi nacjonalista? 
*. znajdują przychylne stanowisko 
prasy niemieckiej. Stanowisko prasy 
viemieckiej jest jasne. Popiera ona te 
ruchy, które dążą do zmiany stanowi 
ska Belgi w stosunku do państw za: 
chodnich, a zwłaszczą do Francji. 


Przez połączenie się z Holandią, 
u zrosłyby naturalnie wpływy Nie! 
niec zyskujących przewagę nad tymi 
kierunkami polityczymi i gospodar: 

vmi Belgii, które bronią niezawisło 
ści Belgii w pierwszym rzędzie w sto 
sunku do wszystkich sąsiadów bez 
wyjątku, a w szczególności w stosun 
ku do Niemiec. 


„lali a kultura 


Z. Mysłakowskiego Pro. li] 


Nakładem Spółdzielni Wydawniczej 
„Czytelnik* w Krakowie 
ul. Mogilska ll m. 19. 
Do nabycia we wszystkich 
księgarniach s 
Cena zł. 1.— 


Prenumeratorzy K. K. W. w Krakowie 
mogą nabyć u inkasenta. 


znamienne uchwaly ludowców 
w Jarosławiu 

Jarosław, W Jarosławiu obrado” 
wał w obecności prezesa Rady Na 
czelnej Stronnictwa Ludowego, Br. 
Gruszki, przy niezwykle licznym u 
dziale delegatów, powiatowy zjazd 
Stronnictwa Ludowego. Jednogłośrie 

*"<alono wysłać natychmiast do 
N. K. W. w Warszawie rezolucje, do 
na'zające się wykonania uchwał kon: 
gresu krakowskiego oraz żądające 
zorgamizowania na dużą skalę pomu" 
cy dla ofiar zajść w roku ubiegłym. 


WAŻNE NUMERY 
TELEFONICZNE 


Straż ogniowa 121-11 
Zegarynka 98 

Centr. międzym. 37 
Informtor telef. 137-06 
Biuro napr. telef. 150-50 
informator kol, 121-08 


Centr. gazowni 152-05 
Centr. eiektr. 150-76 


Centr. wodociąg. 171-92 
rogotowie rat. 11-11, 


KALENDARZ RZYM. - KATOLICK: 


wtorek N. M. P. Anielskiej 
ORGIE WE | 000 =mógc=; 
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SIERPIEŃ 


Teatr 


Z TEATRU M. im. J. SŁOWACKIEGO 


Ostatnie występy Stefana Jaracza 

Od dziś na ostatnie występy [atra Me 
tenctin, które potrwają tylko do nicdzic!i 
włącznie, zniżone. Dziś znakomita 
sztuka francuska „Szóste piętro" ze Stefa: 
araczem na czele całego zespołu Ate- 


ceny 


nem ) 
neum, 
Jutro „Cieszmy się życiem“ 
Plan przedstawień: Poniedziałek, 1. 8. 
„Szóste piętro", — Wtorek 2. 8. „Cieszmy 
się życiem” 


Mała Orkiestra Polskiego Radia 

której występy cieszą się zawsze dużym pos 
wodzeniem, da się słyszeć w Krakcwie we 
wtorek, 2 bm. w Starym Teatrze. Lyrygue 
je znany utalentowany muzys Zdzisław Go 
szyński, a jako solista współdziała tenor 
Stefan Witas. W programie interesujące ue 


twory cenionych kompozytorów. 


Repertuar kin 


ADRIA: Tango zakochanych (Bobeit Mont 
gomery) i Koniec pani Chyney (J. Craw 
ford). 

APOLLO: Córka Szanghaju (Anna May 
Wong, Charles Bickford), f 


ATLANTIC: Burłak z nad Wołgi (Pierre 
Blanchair į Vera Korenne) į Moja ma: 
leńka (Gusti Huber Hans Moser). 

DOM ŻOŁNIERZA: W cieniu samotnej 
sosny (Sylwia Sydney). 

L O. P. P.: Dzień na wyścigach i Anon:: 
mowy kochanek. 

FEROMIEŃ: Prawda zwycięża i Czarownie 
ca z Salem, 

STELLA IL Złodziej na okręcie (Raymond 

II. Dziki Zchód (Vien Maynard) 

SZTUKA: Nancy Steele zginęła (Victoi 
Mac Laglen, June Lang). 

UCIECHA: Symfonia młodości i Strzał 
o północy. 

WANDA: „Dla kobiety" Cłark Gable -- 
Myrna Loy. 


Repertuar kinkieleckich 


TALACE Kadeci Marynarki 

wW. F, i P. W. Pokusa 

CZWARTAK  Dodek na froncie : Wacuś 
CASINO  Dziewczę z Paryża 


Radio 


WTOREK, 2 SIERPNIA 1958 

800 Muzyka. 14.00 Muzyka. 15.15 Aue 
cycja dla dzieci starszych: „Na dziedzińcu 
gwar" w opr. Zofii Szczególanki. 1600 Ore 
kiestra sałon. Miecz. Winowskiego i Miecz. 
Wróblewskiego. 16.45 Wędrówki po Pole: 
siu, opowiad. w opr. Heleny Boguszew* 
skiej i Jerzego Kornackiego, 17.00 Muzyka. 
18.00 „Tęcza w błocie" 
Lugeniusz Moszczyński. 


pogadankę wygł: 
19.10 „Na Murs 
mań“ fragment z książki Zdzisława Cchrząe 
stewskiego. 19.40 „Z kraju kwitnacej wiś» 
ri”, koncert rozrywkowy. 21.10 „Z albumu 
„Śląskiej Pozytywki*. 22.05 Koncert muzy: 
ki lekkiej, W przerwie: „Sprawa sasiedzka” 
skecz radiowy Antoniny Somkowiczowej 
„według Józefa Roberta Harbera. 


Nr. 51 „Czarno na białem* 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


densacyjna rozprawa w Krakowie 


Skutki nieodpowiedniego dozeru 
aresztu 


Opłakane stosuaki, panujące w 
aresztach, zwłaszcza w aresztach 
na głuchej prowincji, są ua ogół 


mało znane. Czasem tylko jakiś wy- 
padek, jakieś zdarzenie oświetla ja- 
skrawym światłem tę instytucję, 
wydobywając na jaw rzeczy, bu. 
dzące po prostu przerażenie. 
Takim właśnie wypadkiem była 
głośna swego czasu, sprawa słom- 
nicka. W areszcie miejskim w Słom- 
nikach umieszczono czterech mło- 
dych chłopaków wiejskich, dwóch 
zupełnie niewinnie, a pozostałych 
za błahe przewinienie. Piec w celi 
był zupełnie zepsuty i aresztanci 
zaczęli dusić sie z dymu. Dozorca 


ironika Zagłębia Naftowego 


| 


zbył ich prośby o otworzenie okna 
okrzykiem, by się uspokoili. Naza- 
jutrz rano wydobyto z celi 3 trupy, 
czwartego chłopca zdołano odrato- 
wać, lecz pozostał on na całe życie 
kaleka. 

Dochodzenie prowadzone w tej 
sprawie nie dało dotychczas żad- 
nych rezultatów i winni pozostaną 
prawdopodobnie nieukarani. . 

Ostatnio rodzice ofiar wystąpili 
z powództwem o odszkodowanie 
przeciw gminie słomnickiej i Skar- 
bowi Państwa, przyczem sprawa ta 
będzie rozpatrywana w Krakowie. 
Powództwo wnosi adw. Jan Ple- 
szowski. 


$amobójstwo w celi wieziennej 


WzZakładzie Kary na Górce w Drohbyczu 
popełnił onegdaj samobójstwo przez powie 
szenie się na kracia okiennej, na pętli spoizą 
usonej z ręcznika i paska od spodni, 3ó:let 
ni więzicń karny Jan lulej. Przebywał on w 
Zakładzie Kary od 3:ch lat, skazany na 10 
ictrie więzienie przez Sąd Okręgowy w Za: 
mościu za zabójstwo i podpalenie. Kon:c= 


| 


łujący cele strażnik zauważył samobojstwo 

` godzinie 15-tej- Ponieważ ciało denata by 

lo jeszcze ciepie zastosowano sztuczne ud: 

dychanie i inne zabiegi—jednak bezskutecz 

nie. Przyczyną samobójstwa była depresja 

duchowa, Tulej należał do więźniów wzoro 
ch i stale był zajęty w warsztatach. 


Wisielec w lesie rycheickim 


Y7 lesie obok stacji kolejowej  Rychcic:. 
pow. Drohobycz znaleziono wiszące na drze 
wic, znajdujące się już częściowo w Stanie 
rozkładu, zwłoki nieznajomego mężczvzny. 
identyczności osoby dotąd nie stwierdzoro. 
S„dząc po ubiorze i wyglądzie ma się tu ao 
czynienia z człowiekiem inteligentnym. Sas 
vebójca wysoki był na 180 cm. dość tęgi, n 
wlosach blond, krótkich, falistych; ubrany 
byi w czarne ubranie w prążki, żółte półbu 


letnie, jedwabne żółte skarpetki, płasczz 
letni koloru popielatego. Obok znaleziono 
flaszcczkę z konaku, resztki jedzenia, ried> 


palki papierosów, małą walizeczkę oraz kil- | 


ka gazet z daty 13 lipca. Na jednej z gazet 

napisano ołówkiem: Karowski Stefan, Rro- 

lv, Grzymałów. Znaleziono również u samo 

bojcy prócz wielu starych biletów kolejo: 

wych jeden Świeższej daty na lux « Torpede 
Stryja do Borysławia. 


wypadki samochodowe 


Na ulicy Stryjskiej w Drohobyczu naje: | 


chało auto ciężarowe z Gdyni na 68 letnie: 
go wieśniaka z Opar w powiece drohobyce 
km Piotra Mazurczaka. Ofiara nieostrożnei 
jazdy doznała złamania nogi oraz szeregu 
innych obrażeń i została przewieziona do 
szpitala powszechnego, 

Motocykł z przyczepką prowadzony przez 


I 


t"acowników „Polminu* w Drohobyczu, Zy 
imunta Gamskiego i Jana Mychacia na dro 
cze z Drohobycza do Borysławia potrąco: 
ry przez autobus, który podczas wymijania 
z całą siłą uderzył a motocykl. Motcykl wy 
«rócił się wraz z pasażerami i został znisz- 
czony. Pasażerowie motocyklu doznali sze 
vegu kontuzji. 


Nadużycia w Biurze Opieki Społecznej 
w Borysławiu 


W dniu 19 października u. r. przeprcowe* 
dził kierownik oddziału Opieki Społecznej 
w Borysławiu kontrolę czynności urzędnika 
Zarządu Miejskiego w Borysławiu Józefa 

icradki, który od r. 1935 prowadził rew- 


Rzeźby Wita Stwosza w Radomiu? 


Radom (od kor.) W czasie prezprowae 
dzanej restauracji kościoła OO. bBernardv* 
nów w Radomiu przy renowacji głównego 
cliarza okazało się, że znajdujące się tam 
figury Chrystusa, Matki Boskiej : świętego 
Jana są dziełem albo Wita Stwosza albo jes 
anego z jego uczniów. Rewelacyjne to ode 
krycie zostało dokonane po zdjęciu z tych 
figur potrójnej powłoki farb i malatury, któ 
re nakładane w przeszłych wiekach przez 
1ueudolnych, domorosłych „mistrzów“ zie 
pełnie zasłoniły kształty pieknych w czys» 
tym gotyckim stylu wykonanych postaci. 

W związku z dokonanym odkryciem ba 
wili w Radomiu prof. Walicki i dyrektor 
muzeum narodowego w Warszawie dr LG: 
rcntz. Konserwacji figur dokonuje a.tvsta 
rzeźbiarz p. Migalski z Łodzi. 


zapomogowy opieki społecznej. Fouczas 
kontrol. stwierdzono, że Nieradko dopuścił 
; szeregu nadużyć, a mianowicie uwidącz: 
! on w kartotekach przyznanie zapa” 
tz:czególnym osobom. Figurującym nu uż 
stach ubogich Opieki Społecznej, spowado» 
wal podjęcie tych kwot — a potem przy 
wlaszczał je sobie. Manewrował bardze 
sprytnie, przy czym pomocni mu byli goe 
niec Stanisław Munich oraz Leon flottman 
1 Katarzyna Makoś. Przywłaszczył sobie 
podczas swego „urzędowania“ w ten spo- 
sób kwotę bardzo dużą, a część jej, jaką 
zdołały wykazać badania księgowa, wyno: 
siła blisko 1000 zł. Przeciw wymienionym 
wygotował prokurator akt oskarżenia i o» 
negdaj odpowiadal Nieradko i towarzysze 
przed trybunałem Sądu Okręgowego w Sam 
berze. Nieradko skazany został a karę 8 
miesięcy bezwzględnego więzienia 2 rozba: 
wieniem praw obywatelskich na trzy lata. 
Munich na 7 miesięcy więzienia, a Hoffman 
na 6 miesięcy więziena, obaj z zawieszes 
niem wykonania kary na okres lat trzech 
i pozbawieniem praw obywatelskich na tas 
k: sam okres. Katarzynę Makoś Sad unies 
winnił. 
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Endcecy napadaią 
bezkarnie 


Co dzień z frontu endeckiej bez- 
czelności wyrastają newe kwiatki 
Nie ma dnia żeby ci bohaterzy nie 
dali o sobie znać „po swojemu“. 
Bezczelność ta posuwa się coraz 
dalej. Bohaterzy ci nie mają nawet 
poszanowania dla wojska do które- 
go przywiązaniem reklamują się na 
każdym kroku, 

Na deptaku koło błoni został na- 
padnięty żołnierz P. K. przez dwóch 
osobników (nazwiska znane redak- 


cji) „narodowców* krakowskich, 
którzy go dotkliwie pobili. Gdy 
zwrócono im uwagę. że zachowa: 


niem obrażają Wojsko Polskie, od- 
powiedzieli, że żołnierz P. K. jest 
Żydem, a Zyda jest im wolno bić. 

Napad ten jak i masa innych u- 
chodzą sprawcom berkarnie. Endec- 
kich bohaterów zachęca to do or- 
ganizowania nowych napadów. 

Czy nabrawdę nie można ukrócić 
endeckiej chuliganerii i skandal gdy 
nawet dla munduru żołnierskiego 
nie ma się poszanowania. 


Kronika łódzka 


Olkusz (od kor.) Żniwa na terenie por 
wiatów olkuskiego, miechowskiego i jędrze 
jewskiego dobiegają końca. W tych miejsa 
cowościach, które nie zostały dotkn.ęte klę: 
ską gradową, zbiory są naogół dobre, a 
w nicktórych okolicach nawet lepsze od zee 
szłorocznych. 


Olkusz (od kor.) Nad Racławicami ob 
Luskimi i okolicą przeszła w piątek gwalto: 
na burza gradowa połączona z silnymi 
vyładowaniami atmosferycznymi. feden z 
piorunów uderzył w dom Stanisałwa Mate 
lvcha, stojący na uboczu, do którego schro: 
xilo się 15 osób pracujących w polu. Nie: 
jaka Józefa Furmańska została ciężka poz 
rażona, tracąc przytomność, 8 osób zosta: 
le ogłuszonych. Furmańską zdołano przye 
wrócić do życia. Stan jej jednak jesc ciężki. 

Grad wielkości orezcha laskowegu znie 
szczył w Racławicach i okolicy sporo zżęs 
tego zboża: a pewna ilość spłonęła od u: 
derzeń piorunów w polu. 


Kronika tarnowska 


Tarnów (od kor.) Bawiła tu wycieczka 
studentów Polaków licząca ponad 130 z 
Czechosłowacji, Niemiec, Gdańska i Ruunu2 
nii, Wycieczka z wiedziła zabytki miasta, 
fabrykę w Mościcach oraz stadninę p. Roe 


mana Sanguszki w Gumniskach. 


EET" "PET" ROTHH] OEG "CHECK 
Q wyjaśnienie 


w sprawie polskich robotników 
w Niemczech 


Jasło (Gr.) Przed pewnym cza- 
sem donieśliśmy o rekturacji robot- 
ników z terenu Zagłębia jasiełskie- 
go do Niemiec na roboty polne. 
Doszły nas obecnie słuchy, że wy- 
mienionym robotnikom powodzi się 
bardzo a bardzo źle, a ostatnio na 
wet pewna robotnica zaginęła. O- 
becnie jednak już ją odnaleziono. 
Apelujemy do kompetentnych władz 
by w interesie uspokojenia opinii 
publicznej wyjaśniły tę sprawę na 
łamach prasy niezależnej, która ta- 
kie wyjaśnienia umieści. 


[ZEE a (RÓ 
Chór Juranda i Hamilton w Jaśle 


3 bm. wystąpi w Jaśle znakomity 
zespół rewelersów Chór Juranda, 
który wyjeżdża wkrótce do U.S.A. 
i Harry Hamilton, czarna atrakcja 
największych rewii amerykańskich. 
W programie piosenki w różnych 
językach, groteski i parodie. Przy 
fortepianie Jerzy Jurand. Jako so- 
liści wystąpią znani piosenkarze J.. 
Zubik i M. Ziołowski. 


BÓG | 


KRAKOWSKI KURIER PORANNY 


$| DROBNE |e 


ODCISKI usuwa niezawodnie „RIGO“ 
50 groszy Drogeria 

—5 CHAPSENSONA— 
Kraków Plac Nowy 


JEDYNIE TYLKO PERŁA" WRZESIN- 
SKA 1. Centrala Wolnica 8. Pra- 
nie kołnierzyka 8 groszy. Czysz- 
czenie ubrania 3:50 zł, Sukni 2 zł. 


BELLOT usuwa owło- 
sienie wraz z cebulką 
bez śladu, zawiera 
zupełnie nieszkodli- 
we składniki 

RAZÓT specjalny dla 
Pań perfumowany usuwa zbytecz- 
ne owłosienie z rąk, nóg i pach 
Gwarantujemy za skutek. Próbki 
bezpłatne. (Wejście przez sień) 


J. SCHONWALD Kraków, Dietla 51 


KOSTIUMY kąpielowe, najnowsze 
fasony damskie, męskie, dziecinne 
spodenki, bezrękawniki, „gołfy” 
wełniane, angorowe, po nieby- 

wale niskich cenach, poleca 
Pracownia Trykotaży FELMAN 
Kraków, Sebastlana 23 
Uwaga: przerabia stare kostiumy 
na najnowsze fasony 


Dyrektor Ubezpieczalni unig- 
możliwia współpracę zarzą- 
dowi związku pracowniczego 


Wskutek stale nieprzychylnego ue 
stosunkownia się dyrektora Ubezpie 
czalni Spoełcznej w Radomiu do tamt 
Zarządu Oddziału Związku Zawodo 
wego Pracowników Instytucji Ubez 
pieczeń Społecznych, zarząd ten nie 
widząc możności współpracy oraz 
możności w sprostaniu powierzonych 
mu przez W/lane Zebranie Oddziału. 
zynności, podał się jednogłośnie do 
lymisji, zawiadamiając o tym właz 
a Związku oraz dyrektora Ubszpie 
zalni, 
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ZE SPORTU 


Polonia zremisowała 
z Jugosławią 2:2 


Na boisku Polonii w Warszawie 
wobec 6000 widzów rozegrany zos- 
tał międzynarodowy mecz piłkarski 
pomiędzy stołeczną Polonią i dru- 
żyną białogrodzką Jugoslavia. Za- 
wody zakończyły się wynikiem nie- 
rozstrzygniętym 2:2. do przerwy 
prowadzili goście 2:0. 


Garbarnia-Dao 4:2 


Kraków. Wczoraj na boisku „Gar- 
barni* odbył sie mecz piłki nożnej 
o wejście do ligi między katowic- 
kim „Dębem“ a „Garbaruią*, zakoń- 
czony zasłużonym zwycięstwem 

„Garbarni* w stosunku 4:2 (2:2) 


Niemcy pokonały Jugosławię 
3:2 


Berlin PAT. W finałowym meczu 
tenisowym o puchar Davisa w stre- 
fie europejskiej Niemcy pokonały 
Jugosławię 3:2, zdobywając mistrzo- 
stwo tej strefy. 

W niedzielę rozegrano pozostałe 
single. 

Henkel pokonał Palladę stosun- 
kowo łatwo 6:3, 7:5, 6:1. 

Kukuljevic wygrał z Redlem bar- 
dzo łatwo w;8-ch setach 6:4, 6:3, 6:2. 


Polska pokonała Rumunię 


różnicą 47 punktów 


Czerniowce PAT. W niedzielę 
zakończył się w Czerniowcach mię- 
dzypaństwowy mecz lekkoatletycz- 
ny Polska — Rumunia. 

W ogólnej punktacji Polska wy- 
grała mecz w stosunku 96 : 49, a 
więc różnicą 47 punktów. Należy za- 


| znaczyć, że w Czerniowcach pano- 


wały w oba dni tropikalne upały. 
Polacy walczyli jednak niesłychanie 
ambitnie. 


Stołeczna Legia pokonała Pogoń 
Lwowską w piłce wodnej 


Lwów. Na kąpielisku  Zelazna 
Woda odbył się w nizdzielę mecz 
CAR w wejście do ligi pił- 

wodnej pomiędzy drużynami 
Leen (Warszawa) i Pogonią lwow- 
ską. Zwycięzyła Legia w stosunku 
6:0 (3:0). Bramki dla Legii strzelili: 
Zubowicz 3, Turenko, Kosowski i 
Konarek po jednej. 
p. Szablowski z Warszawy. 


Polska pokonała Czechosiowacie 
4:1 


W niedzielę zakończył się w 
Warszawie międzypaństwowy mecz 
tenisowy Polska — Czechosło- 
wącja o puchar królowej Marii ju- 
gosłowiańskiej i mistrzostwo środ- 
kowej Europy. Zwwciężyla Polska 
w stosunku 4:]. Jedyn e zwvcięstwo 
dla Czechosłowacji uzyskała Hein- 
Mueller nad młodziutką Łuniewską. 
We wszystkich innych spotkaniach 
zwyciężyły Polki. 


Pobierają płace 


wysokości 50 zł. miesięcznie 


Zarząd Oddziału Związku Zawo* 
dowego Pracowników Instytucii U: 
bezpieczeń Społecznych w Zamościu 
zwolnił swoich dwóch członków = 
wszelkich opłat na rzecz związku : 
go funduszów z wyjątkiem sk pios 
członkowskich, ponieważ ich mesię” 

“ne wynagrodzenie wynosi aż piećź 
spo złotych. 


Robotnicy Andrychowa uchwalają 


bojkot sklepów 
Andrychów. P. P. S, urządzila w 


Andrychowie wiec protestacyjry w 

sprawie ordynacji samorządowych, 

na którym uchwalono również boj: 

kot sklepów, których właścicielami 

ca członkowie Stronnictwa Narodo* 

BE" względnie sympatycy, finansu 
„bojówki endeckie“. 


Sędziował | 


Wapno palone i gaszone 


kamień i tłucteń wapienny. 
cegłe maszynową | klasy, oraz 
wszelkie wyroby betonowe 
polecają == 


Miejskie zakłady Ceramiczne 


w PI Szczepadski 5. Teleisn Kr 114-12 


Kraków 


„Święto Czynu Chłopskiego” 


odbędzie się w stolicy 


W/arszawa. Komisariat Rządu 
stol. Warszawy, jak komunikuija sfe- 
iy Stronnictwa Ludowego P. A. A. 
udzielił swej zgody zasadniczej na u* 
rządzenie „Święta Czynu Chłopskie 

o“ w Warszawie, dla powiatu wax: 
szawskiego. Będzie to od kilku lat 
sierwszą większa uroczystość w Wa: 
szawie. Szczegóły uroczystości zosta 


m. 


„ią dopiero ustalone, ponieważ w tym 


samym dniu odbywać się będzi: w 
Warszawie Zlot Związku Mlodei 
Polski oraz uroczystość Stronnntwa 
Narodowego. 


Grze zniszczył całkowi- 
cie zbiory 


Praga rAT. „Venkov“ donosi, że w oz 
kręgu Morawskie Budziejowice snadi wiel. 
ki grad, który w okolicznych 15 wsiach zni- 
szczył most betonowy. W Kojaticach grad 
wybił wszystkie szyby w domach. W okrę: 
gu Velkomezirici na Morawach grad wvrzą 
dził również wielkie straty w zbiorach na 
terenie 10 wsi. Rozmiary strat są bardzo 
poważne. 


(odzież hiszpańska 
na wakacjach w Niemczech 


Berlin. Ro Berlina na dworzec Lekrter 
przybyła duża grupa młodzieży hiszpane 
skiej z terenów zajętych przez wojska gen. 
Franco, która spędzi wakacje w Niemczech. 
Młodzież ta została umieszczona razem z 
młodzieżą niemiecka w obozie w Freien 
«walde pod Berlinem. 


RD A w a ZZOZ 


LUDWIK MASCIOFE 
D e ma sananen a m 


„BAGNOÓ” 


55) POWIEŚĆ 


Na uboczu, skryty za dekoracją, stał młodzie 
niec około łat dwudziestu kilku. Miał na sobie nowe 
Świetnie skrojone ubranie bujne, czarne włosy były 
starannie uczesane, a duże ciemne oczy biegaly nie* 
spokojnie to w tym, to w owym kierunku, jakby 
chciały uchwycić į zatrzymać w pamięci poszczególny 
ruch każdej osoby, każde słowo reżysera, zachowa? 
nie się kierownika... Ładne rysy twarzy tchnęly 
świeżością, a głębia spojrzenia, ujmująca w jedno 
litą calość odgrywającą się akcję, — FREMOUOTUIEUE 
wrodzoną inteligencję. 

Wszystko wydawało mu się na wskróś obcym, 
a jednak tym utęsknionym, upragnionym, z wlas: 
nych marzeń już znanym, tym, co postawił sobie za 
cel, który musiał osiągnąć za wszelką cenę, hez 
względu na trudy, ofiary, przeciwności — — — 

Szeroko rozwartymi oczami patrzył przed sie: 
bie, powłóczysym spojrzeniem głaskał pieszczotli: 
wie dekoracje, aktorów, statystów, dotykał niejako 
ich wzrokiem, odprowadzał z miejsca na miejsce. -— 


Scena była skończona. Pogasły reflektory. pół: 


OGŁOSZENIA: Rozmiar strony druku; 
Ceny ogłoszeń w złotych; 


m/m w I łamie zł 20—, 2 łamach zł £0.— Ogłoszenia 


Wydawca i Redaktor odpowiedzialny: 


I,struna wl łanie za m/m zł 1.25 Tekst H—Vil strony z” 
drobne 'za słowo 0:10 Dla poszukujących pracy w drobnych za słowo 005. 


Eugeniusz Mroczek. 


mrok rozpostarl się dokoła, a w nim przebiegali zno* 
wu robotnicy, ciągnąć za sobą transformatory i ka: 
ble, znowu wynoszono i wnoszono różne meble, sta: 
wiano inną Ścianę dekoracii, przestawiono aparat. -- 

— Derson do aparatu, wolano z biura. 

Ten i ów wybiegł z atelier, by krzystając z ki! 
kuminutowej pauzy, zapalić papierosa, przypudro* 
wać się w garderobie, lub przynieść sobie coś dan 
jedzenia. Do pauzy obiadowej mogło być jeszcze ze 
dwie godziny. Szereg scen, kóre musiano skończyć 
przed południem, przemawiał za tym, że przerwa ną 
stąpi dnia tego później, niż zazwyczaj. 

Dersan wracał z powrotem do dekoracii. I te: 
raz dopiero zauwazył stojącego nieśmiało na ubo 
czu młodziana, pożerającego oczyma życie w atelier. 

— Co pan tu robi? spytał szorstko podcho* 
dząc ku niemu. 


— Chciałbym mówić z panem kierownikiem 
zdjęć Dersanem, odpowiedział tenże, blednac ze 


wzruszenia. 


BE 
| 


— O co panu właściwie chodzi? 


— Ja bym chciał pracować we filmie, począł | 


trwożliwie mówić obcy — i dlatego przyszedlem do 
pana, jako jedynego, któryby — — — 

— Dersan, wołał reżyser przeglądając manus* 
krypt — Dersan, powtórzyło kilkanaście głcsów, 
widząc go na uboczu — 

— Przyszedłem z polecenia doktora Korutelda. 
Gdyby pan miał dla mnie wolną chwilę — — — 

Dersan nie mógł sobie przypomnieć, kto to 
mógłby być ten doktór Kornfeld, na którego ów się 
powolywał. 

— Niech pan na mnie tutaj czeka, może pod? 
czas pauzy obiadowej znaidę nieco czasu, powiedział 
do tracącego już wszelką nadzieję młodzieńca — 
i pobiegł do dekoracji. 


Znowu kręcono małą scenę. Znowu zajaśniały 
reflekory, znowu słychać było głos reżysera, rozle 
gający się tubalnie przez megafon, znowu poruszaly 
się postacie „według danych im wskazówek, tetkutał 
aparat, nawijając na szpulę taśmę filmu NAGI tlo 


Matrymonłalne za słowo drobnych zł 015. 


Drukarnia „Literacka“ w Krakowie, Pl, Zgody 4 — Tel. 1851$ 


—- Jestem Dersan. Kto rana tu Wogóle WAJEKE "| WEGO" — Wszystko szło znowu dawnym trybem. 
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R AE ej? spiesznie postacie — owa panienka, promieniejąc na 
an przecież widzi, ze go teraz nie miam. | twarzy opuszczała pokój dyrektora — i ona zdążała 
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